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Dnia 1. Marca 

f Po jakie ielt przyrodze- 

nie Człowieka uważonego wzglę= 
dem iego dzielności, wynika zrąd, że 
czlowiek ieft ftworzeniem zdolnym 
obrania y rządzenia fwoich poftęp: 
kow. Ponieważ bowiem potrafi za 
pomocą fwoich dzielności poznawać 


iftotę y ftan rzeczy,a oraz fądzić we- 


dług tey znajomości, ponieważ w fo: 
bie famym znayduie moc poftano= 
wienia między dwoma lub więcey 
podanemi fobie ftronami, à nakoniec 
ponieważ przy wolności może w pew- 
nych przypadkach zawiefić lub do= 
R kons- 
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vkonczać Eaa jak nayprzyz woiciey 
ofądzi, naftępuie zatym, że ieft Pa 
nem fpraw fwoich, y nieiaką ma nad 
niemi wladzę, przez ktorą może ie 
rządzić y obrocić na tę lub,ową 
ftrone. Poznać ztąd można dla czego 
zafięgać potrzeba było, iakośmy uczy- 
nili, aż do przytrodzenia y dzielno- 
Sci człowieka, Bo iakoż wynaleść 
prawidla, ktorych trzymać fię powi- 
nien w poftępowaniu fwoim, ieśliby 
nie wiedzieć iako czyni y iakie f3, że 
tak rzekę, porufzaiące go fprężyny. 
"W famey rzeczy gdy przeż te pras 
widła rozeznawać powinnismy do- 
bro z iftoty fwoiey od tego,co ieft zle 
z iltoty, iakoż ufłanowiemy co jeit 
z iftoty dobrego lub złego, ieżeli nie 
z ich przyrodzenia y oraz przyto* 
dzenia rzeczy, uważaląc zgodriość y 
niezgodność tey iftoty y przyrodze- 
nia? Ta prawda potwierdzona ieft 
doświadczęniem. Niech by nam kto 
dal wyobrażenie dolkonale praw przy: 
rodzenia: roztrząśniymy co fię znay” 
duie w czlowieku y w innych rze- 
czach 
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czach w w iego AE y przy» 
rodzenia, A uznamy że latwo nam 
będzie zrozumieć dla czego nafze 
fprawy wolne powinny Dydź rządzo: 
ne y poftanowione fpofobem tym, 
ktory przepifuie prawidio 

Wfzyfcy Pifurze rozmaitych Syfie- 
matow obowiązani f4 zgodzić fię 
to, cośmy zilożyli, iakieżkolwiek z 
k;d inąd będzie ich zdanie względem 
początku powinności, (Ci co rozu- 
mieią,że prawidła powinności nafzych 
wynalezione byly dla pożytku To- 
warzyftwa ludzkiego, zezwolić nato 
mufzą , iż źrzodło, z ktorych pocho= 
dzą, ieft iftota y przyrodzenie rzeczy 
oraz czlowieka w  fzczegulności. 
Zkądże bowiem ci wynależcy mnie- 
mani mogli fię dowiedzieć z pewno 
ścia że to fprawy fą pożyteczne à o~ 
we fzkocliwe Towarzyftwu luczkie= 
mu, gdyby niezw ażali zgadzania fie 
y niezgadzaniafię tych fpraW z przy- 
rodzeniem człowieka y rzeczy. Na 
tym więc przyrodzeniu założyć mu* 
fieli Teoryą prawidel y uftaw prawa 

R2 przy- 
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<przytodzonego y ayung czyli 
Obywatcljkiego. 

Druga uwaga z poprzeđzaiącey wy- 
nika, że ponieważ człowiek ieft fpra- 
wcą nieuchybnym czynności fwoich, 


 ielt zatym w odpowiedzi onych y 


mogą mu bydź przypifane. Przypi- 
fać komu czynność, ieft to przywłla- 
fzczyć mu ią iako prawdziwemu (pra- 
wcy , wiożyć , że tak rzekę, na lego 
karb, y uczynić go obwinionym. O- 
czywifta zaś rzecz, że to ieft włafność 
iftotna fpraw ludzkich ile wyprowa: 
dzonych y rządzonych przez poięcie 
y wola, ażeby mogly bydź przypifa* 
ne, to ieft, aby człowiek był fprawie: 
dliwie miany za fprawcę albo przy: 
czynę początkową; a ztey miary flu- 
fznie kazano -mu fię rachować y na 


` niego żwalono (kutki, ktore ztąd 


wlaściwie wynikaią. W famey rzeczy 
prawdziwa przyczyna, dla czego czło- 
wiek nie mogłby żalić fię, że mu przy- 
piluią (prawę iaka, nie inna ieft, tyl- 
ko iż on fam wiedzący y chcący ią 
uczynił, 

To 
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To aleyfko ag co a 6 mięs 
dzy ludźmi mowi czyni, pochodzi 
ztey maxymy powfzechnie przyię” 
tey, y każdy na nią przylłaie z wę- 
wnętrznego uczucia. Potrzeba więc 
polożyć za prawdę niezbitą = 
towną względem przypifania fpraw 
ludzkich, że każda fprawa dobrom ol- 
na może bydź -przypifana, albo mo- 
wiąc toż famo innym fpofobem , że 
każda fprawa lub opufzczenie nale= 
żące do rządu człowieka, mogą bydź 
porachowane temu, w ktorego mocy 
bylo, aby fię ftała czy też nie ftala, 
przeciwnie zaś każda fprawa, ktorey 
bytność albo niebytność nie zawifłty 
od nas, nie może nam bydź przypifa- 
na. Uważać bowiem należy, iz opu- 
fzczenia polożone fą fłufznie od Mo- 
raliftow w liczbie fpraw, ponieważ ie 
fądzą fkutkiem niby dobrowolnego 
zawiefzenia myśli z użycia nafzych 
dzielności. 

Taki ieft gtunt przypifania y pra- 
wdziwa przyczyna, dla ktorey każdą 
fprawa lub opufzczenie może bydź 

przy= 


ŚW (1350 NW 
przypifane. Trzeba iednak ofłrożnie 
uważać ażeby z tego famego, że fpra= 
wa jaka ieft zi dolna do przypi! ania, 
nie wyniknęio, cale powinna bydź 
przypifana. Zdo lność do przypifania 
czego, y przypisanie fą dwie rzeczy, 
ktore należy rozlączać, Oftatnia 02 
procz zdolności do przypisania wy= 
ciąga nie iaki tey pat zeby moralnegy 
czynić lub zaniechać pewńym fpofo- 
bem, albo co na iedno wychodzi, os 
bowiązku pewnego, ktory kaže czy ynić 
albo zaniechać, | 
Przykład wytłumaczy daleko le- 
piey tę p Dsymy dwoch lu- 
dzi matąćych jednakowe przymioty, 
dzielności, y fpofobność, niegbowią- 
zanych iednak niczym uczyć lę Geax 
ometryi, niechay ieden uczy. fię tey 
umiejętności, a drugi niechce. Ten o- 
ftatni ieft prawdziwie fprawcą opu- 
fzczenia tyle, i ile pierwfzy jeft fpraw= 
cą czynności; z tym wfzy Akim oby» 
dwom w takim maa nię może 
bydź przypifana, ani żle ani dobrze. 
Ale daymy dwoch ludzi, ktorzy my- 
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ślą ieden fprawować urząd, np. bydź 
Lekarzami, Jeżeli ieden ftara fig aby 
zoltaj umieiętnym wlekarfkiey nauce, 
ucząc fie wfzyftkich innych umieię* 
tności potrzebnych y pożytecznych 
lekarzowi,to left, nie tylko Anatomiy 
Chirurgiy y umiejętności zwyczay- 
nych lekarfkich, ale też Fizyki, Mate- 
matyki , Chimiy; drugi zaś przeci“ 
wnie przykłada fię tylko do tey u- 
mieiętności powierzchownie y tyle 
tylko, ile mu potrzeba, ażeby ufzedl 
za Doktora, Pierwfzy na ten czas gom 
dzien pochwały, drugi nagany, 

Dla czego? oto, Że obydwa nieu- 
chronnie byli obowiązani nabywać 
zdatności potrzebney dò fprawienia 
fię dobrze na fwoim urzędzie. Wyda- 
ie fie ztąd, Że iako zdolność do przy= 
pifania wyciąga proftey tylko mo- 
żności czynienia lub zaniechania cze- 
go, przypifanie iltotne potrzebuie 
procz tego, aby zachodził obowiązek 


czynić co albo zaniechać. 

» To cośmy powiedzieli dotąd, tyczyfię włza 
sciwie famego pizysodzenia rozumu ludzkiego, 
albo dzielności wewagtrznych człowieka tyle, ile 


go 


N 
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go czynią zdolnym do moralnego rządu. Ażeby 
jednak poznać  dofkonale przyrodzenie czło. 
wieka w iego powierzchownym ftanie, trze- 
ba go iefzcze uważać względem jego potrzeb, po- 
dległości y rozmaitego ftofowania fię, w ktorych 
zoftsie, iednym flowem wzgledem tego wizyft= 
kiego, co nazwać można rozmaitemi flanami ludzi, 
nafz bowiem ftan rozporządza, iak mamy uży» 
wać nafzych dzielności, 

Rozmaite ftany ludzi nie fą co innego iako po» 
łożenie w iakim fie znayduie człowieka wzglę= 


'dem ifiności otaczaiących onego z wynikaią= 


cym zrąd onych przyftofowaniem. 
` Dofyć nam na tym przeyść tu w powfzechno» 
ści znaczaieyize fłany y pokazać ie prze: iftotne 
jch charaktery, nie wchodząc iefzcze w ofobny 
onych podział , ktory znaydzie fwoie właściwe 
mieyfce, gdy fie powie o kożdym ftanie w fzczę« ` 
gulności. Można podciagnąć te rozmaite ftany , 
pod dwie powfzechne Klafly. ledne fą ftany 
p erwiattkowe, y początkowe, drugie ftany na- 
itępne y przychodnie. 
Epiktet w krotkich ffowach zawarł wfzyftkie 
rozmaite ftany człowieka tak pierwiafikowe ia= 
ko przychodnie, na ktore mieć należy względy 


dla iędzenia dofłatecznie o fwoich powinno= 


sciach. ,, Połączasz w fobie, mowi, włafności, z 
krórych każda wyciąga powinności, iakie mafz 
Zachować. Ty iefteś człowiekiem, ty ieftes oby- 
watelem świata, ty ieftes fynem Boga, y bratem 
wfzyftkich ludzi. Potym wfzyftkim według ina 
nych wzgledow ty iefteś Senatorem, albo na ina 
ney iakiey godności, iefteś młodym, lub ftarym, 
jeiteś Synem, Oycem, lub mężem. Pomysl de 


czego cię te wfzyftkie obowiązuią. nazwifka y 


Raray (ię mie upodlić z nich żadnego, 
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